M 160. 


- Kraków 15 Lipca — Piątek. 


Rok 1859, 


p DEO m 
Dziessik wychodzi codzień rano wyjąwszy poniedziałki i dni następująca po 


świętach. 


DODATEK WIRSIĘOZNY wychodzi x ostatnim dniem każdego miesiąca, 


"PRZEDPŁATA NA DZIENNIK „CZAS* 


w Krakowie: w Państwie Austryackiem (pocztą) 
pashi: ci „sistknorsg0iK| ivi zła. 20 Lp sepli a RODI 5505 zła. 24 
OOCERIA 6-75 ear ferie 10 ocznie . . . „,, 12 
Ge  7otowó dnn ok kwartalnie BRAK. ai: 
iii sigoznio j 2 | mierięcznie . ...., s  2cen.%b 
JoZANIK „ZAS“ z Doparkmu 
| rosnie ine Austryackiem (pocztą) 
COGENIE S macar wio 00 LK zła. 50 TOENIE + 1.5157, SSIR OI zła. 34 
prozie iribomi „ 15 | półrocznie , . „ . ea X PPT: 
WOGASE BR o ugi Jae r n TRDA iae oo" 


od Eedakcyi. 

Z numerem dzisiejszym pp. Abonenci dzien- 
nika Czas z Dodatkiem, odbiorą ze- 
szyt czerwcowy Dodatku miesięcz= 
nego , zawierający następujące przed- 
mioty: 

l. Dwa listy Zygmunta III króla pol- 
skiego. 

Il. "Wspomnienia moje wojskowe z kam- 
panij r. 1812 i 1813 przez Józefa 
Korczak Gorajsktego. 

III. Kilka słów bibliograficznych, przez An- 
drzeja Edwarda Kożmiana. 


IV. Zapiski ornitologiczne (XH), przez 
Kazimierza hr. Wodzickiego. 
V. Dziewice Trachińskie (dokończenie), 


przez Z. Węclewskiego. 
VI. Kulig, obrazek współczesny, przez J. 
K: Rogale. 
VII Przegląd piśmiennictwa przez Lu- 
cyana Siemieńskiego. 
VIII. Kilka uwag z powodu ostatniéj bro- 
szury p. Emila Girardin, przez. Mau- 
rycego Manna. 
Kronika: z Krakowa — koresponden- 
cye: z Berlina— z Paryża — 
z Oxfordu. 
X. Gazetka literacka. 


Trzy zeszyty Dodatku miesięcz= 
nego stanowią tom jeden. Zeszyt ozer- 


IX. 


wcowy jest: czterdziestym drugim zeszytem | 


roku czwartego, a kończy tom czternasty. 
Zeszyt niniejszy spóźnił się z nieprzewi- 
dzianych przyczyn. 


Kraków 14 lipca. 

~- Wezoraj pozwoliliśmy sobie kilka uwag 
o samodzielnóm i od żadnych obcych wpły- 
wów niezawisłćm postępowaniu mocarstw 
wojujących. Rozkaz dzienny J. Č. K. Apo- 
stolskiej Mości z Werony d. 12 b. m. ogło- 
szony w Gazecie wiedeńskiej, usprawiedli- 
wia nasze wnioski. N. Pan w akcie tym 
oświadcza, że bez sprzymierzeńców zawiera 
pokój. I 

Stanął więc pokój między Austryą a Fran- 
cyą. Położenie ogólne polityki europejskićj, 
jakie się wywiąże z tego najważniejszego 
wypadku, bo z traktatu zawartego między 
dwoma najpotężniejszemi mocarstwami , prze- 
widzieć się nie da. W urzędowych wiado- 
mościach , jakie ogłoszone zostały w przed- 
miocie tego traktatu, niema nigdzie żadnej 
wzmianki aby miał kongres nastąpić. Odpo- 
wiednio do samodzielnćj cechy w postępo- 
waniu mocarstw wojujących, punkta przed- 
ugodne traktatu pokoju nie powołują się 
wcale do jakowego przyszłego kongresu. 


CZĘŚĆ LITERACKO-ARTYSTYCZNA. 


Z E” W: w a VA 


Co się dzieje na teatrze wojennym, pod nie- 
bem włoskićm, to wszystko, przedsiębiorcy za- 
baw publicznych przedstawisją nam śród ma- 
lowanych dekoracyj, w szrankach hipodromu 
albo też w ogrodach strojnych murawą i kwie- 
ciem. Jeśli w ich obrazach nie wiele prawdy, bo 
może ją zagłusza huk strzelby, a choćby i dra- 
maturg chciał być tak wierzytelnym w opowiada- 
niu bitew, jakim jest zapewne baron Bazancourt, 
który wczoraj pojechał do Włoch w misyi urzę- 
dowego historyografa, to w istocie niepodobna 
dojrzeć scenicznych marszów i kontrmarszów dla 
zbytniego dymu. Naszym żołnierzom nigdy nie- 
braknie prochu, to też strzelają uparcie, o walce 
na bagnety nie ma8z mowy, ztąd ostateczny re- 
zultat bywa zero. Polegli za kulisami wracają do 
życia, dla rannych niepotrzebne  ambulanso, szpi- 
tale; nie widać uwijsjących Się chirurgów i felcze- 
rów, a jaka praca taka i zapłata... r dzien- 
ne, biuletyny milezą, bo nikt się nieodznaczył, każ- 


Układy, o ile sądzić wolno, toczyły się 
tylko między Austryą i Francyą, z wyłą- 
czeniem nawet Sardynii.. Oba mocarstwa za- 
łatwiwszy między sobą kwestye i zgodziw- 
szy się na warunki, zawarły pokój. 
Pozostaje zapewne pytanie, jakie stano- 


wisko zajmą inne państwa w obec tego tra- 


ktatu, a raczéj wobec zmian jakie zawarty 
pokój w ogólnym składzie Europy sprowa- 
dzić może. Jakkolwiek w odpowiedzi na to 
pytanie służyć może za skazówkę postępo- 
wanie każdego z neutralnych państw podczas 
wojny, a nawet podczas negocyacyj które 
wojnę poprzedziły, jednakowoż przedwcze- 
sną byłoby rzeczą chcieć przyszłe stano- 
wiska dziś już określić. Zasada neutralności 
głośno i stanowczo teraz wypowiadana, za- 
chwiała głoszoną poprzednio przez lat trzy 
zasadę solidarności , tak. iż trudno się do nićj 
odwoływać. Zostają więc traktaty z r. 1815 
do których zapewne odwoływać się będ 

państwa które je podpisały, a które lubo się 
do sprawy o jaką chodziło, czynnie wdawać 
nie chciały, zechcą może wziąść udział dy- 
plomatyczny w rezultacie prowadzonćj woj- 
ny. Jeżeli więc godzi się jakikolwiek do- 
mysł postawić, to zdaje się, że traktaty. 
z r. 1815 będą przedmiotem kongresu, przy- 
puściwszy, że do takowego przyjdzie. 


EXorespondencya Czasu. 


Berlin 12 lipca. 
| Gazeta pruska zamieszcza półurzędowy arty- 
kuł wykazujący przeciwieństwo zachodzące pomię- 


»| dzy podanemi do Bundestagu wnioskami pruskim 


i austryackim. „Przeciwieństwo to, są słowa orga- 
nu ministeryalnego, zachodzi w tem, że wniosek 
pruski podaje legalne sposoby do uniknienia tru- 
dności i niebezpieczeństw leżących w zastósowaniu 
wojennego ustawodawstwa Związku, wniosek au- 
stryacki zaś legalne sposoby te oddala i żąda cał- 
kowitego tych nieodzownych ustaw związkowych 
zastósowania. Nie łatwo pojąć, jak członek Zwią. 
zku, który zarazem jest mocarstwem wojującem, 
mógł podać wniosek, którego przyjęcie znosi zgó- 
ry wszelką jedność działania i narzuciłob pań- 
stwom niemieckim taki sposób prowadzenia woj- 
ny, przez któryby Niemcy w przepaść wtrącone 
zostały. Zgromadzenie związkowe ma wybór po- 
między wnioskiem pruskim a austryackim. Może 
przyjąć proponowane przez Prusy legalne w „jście 
zambarasu, albo może pozbawić (berauben) Niem- 
cy wszelakićj akcyi a nawet energicznego popie- 
rania układów pokojowych, przyjmując wniosek, 
który, gdyby był wykonalny, sprowadziłby wybo- 
rowe siły państw związkowych do organizmu gtą- 
rćj armii Ry. Organ rządowy temi kończy 
słowy: „Ale naród niemiecki, jesteśmy tego pe- 
wni, nie będzie przez jednę chwilę zostawał w wą- 
tpliwości, po którój stronie znajduje Się pojęcie i 
chcenie tego, co ojczyznie niemieckićj w tój chwili 
przedewszystkiera jest potrzebnem.* 

Z tych słów przebija więcej niż się początkowo 


dy tylko spełnił swoją powinność, odegrał rolę, 
FOR co wieczór z jednakióm narażeniem się po- 
wtarza. 

Kto chce widzieć te zawzięte boje, niech idzie 
do hipodromu, albo lepićj do teatru Porte St, 
Mariin. Tam przedstawiony jest dramat voie 
sacrée pisany dzień po dniu, dyktowacy Z daleką 
echem grzmiących dział. Wypadki tłamnie nastę- 
pują jedne po drugich, ledwie masz 0288 spuścić 
oko z jednego pola bitwy, słyszysz trąby i ębny 
i oto mna znowu rozpoczyna swe harce, I 

„Nowe imio gasi dawne, a sława sławę Zacierą,* 

Dla „szybkiego gorąca trudno mi było choćby 
jedno jakie imie zapamiętać z owego mnóstwa bo- 
haterów» i pewnie mnie żadna ich sława choćby 
raz po TaZ na stu reprezentacyach zdobyta, nie 
zwabi więCćj; wolę mnićj dramatyczne a chło- 
dniejsze po ogrodach ubijatyki. Wczoraj W Chateau 
rouge mieliśmy przez całą noc, nie wiedzieć jak 
ją nazwać, zabawę. Było dość strzelania, więcej 
tańców 8 najwięcój sztucznych ogniów i illumina- 
cyj, zwłaszcza gdy się rozpoczął kadry! Solferino 
zwany. Dzisiaj w Pré Catelan powtórzenie wczo- 
raj, tylko z większym jeszcze zbytkiera światła a 
może i lepszym gustem, bo jego właściciel ma go- 
bie za punkt honoru, nie dać się nikomu wyprze- 


LuisrY reklamacyjne 


E RZN Z RYZ 


dorozumiewano, usposobienie tutejszego gabinetu. 
Nie można zaprzeczyć, że wniosek austryaćki o0- 
piera się ściśle na podstawie prawa, ale naczelne 
dowództwo ofiarowane Prusom, które całą armią 
mobilizowały, nie da się z prawem tem pogodzić. 
Organ rządowy wzkazuje to znanym już dostate- 
cznie poglądem na wojenne ustawodawstwo Zwią- 
zku. Nowem jest powołanie się na art. 46 prawa 
z dnia 11 lipca 1822 r., który brzmi: „W przy- 
padkach, w których tylko ściągnienie jednój czę- 
ści armii związkowój uważa się za potrzebne, za- 
strzegą się Zgromadzeniu związkowemu prawo, wy- 
dać osobne co do naczelnego dowództwa rozpo- 
rządzenia.* Otóż na tym artykule, wedle organu 
ministeryalnego, oparły Prusy wnioski swoje tak 
co do dowództwa nad dwoma korpusami oddane- 
mi pod komendę Bawaryi, jak co do naczelnego 
dowództwa, którego Prusy dla siebie żądają. To 
organ rządowy nazywa legalnem wyjściem (4us- 
weg) z trudności zastósowania prawa związko- 
wego. 

onflikt ten prawny możeby się jeszcze był dał 
załatwić, gdyby nie było przyszło do zawisszenia 
broni i do widzenia się wojujących Cesarzów. Mo- 
żeby nawet bez tych adków nie był powstał. 
Oczywiście, że Prusy znów nie korzystały z kry- 
tycznego Niemiec położenia, zapóźno przynajmnićj 
wybrały się z wnioskami swemi. Jest to wspania- 
łomyślnie i bezinteresownie, ale opinia publiczna 
mówi, że nie było politycznie. Tyle usiłowań speł- 
znie podobno na 3 wert jeżeli Francya i A 
porozumieją się między sobą względem warunk 
pokoju. Mówią tu jednakże, że wymarsz armii, 
chociażby do tego przyszło, nie zostanie wstrzy- 
many. Spodziewają się nadto, że w Bundestagu 
nie austryacki, lecz pruski wniosek będzie przyję- 
ty. Przyjęciu wniosku austryackiego Prusy się nie 
poddadzą, bo poddać nie mogą. Wskazuje to wy- 
raźnie Gazeta pruska. Być może, że oba wnioski 
zostaną odłożone ad calendas graecas, jako prży- 
chodzące niejako post festum. t 


Paryż 10 lipca. 

E. Nagła nieprzewidywana przez ogół zmiana 
okoliczności w zadziwienie wprawiła umysły. O80- 
by wtajemniczone w bieg spraw politycznych je- 
dne wiedziały, drugie się domyśla , że się zbliża 
chwilą w którćj dany zostanie Europie dowód u- 
miarkowania i wierności głoszonemu słowu. Je- 
szcze w grudniu Cesarz raz rzekł był w poufnóm 
gronie: „Nie lękam się wojny, bo jéj nie lubię, 
a nie lubiąc jéj tylko na konieczną się odważę“, 
Na początku maja mniemał władzca Francyi, że 
wojna stała się koniecznością, dziś sądzi że nią 
być przestała. Skłonnym się więc okasnjć do zło- 
żenia broni i podaje rękę do zgody. Podaje ją, 
bo się spodziewa, że cel zamierzony bez dalsze- 
go przelewu krwi i dalszych klęsk wojennych o- 
siągaiętym będzie. Gdyby go tu nadzieja zawio- 
dła, gdyby po 15 sierpnia na nowo ód 
nieść musiał, ani wątpić, że wojna przybrałaby 
groższy char i rozleglejsze rozmiary. Stałaby 
się powszechną, ani jéj obrotu ani końca prze- 
widziećby nie możne. Twierdzą więc, ż8 przed 
tąką ostatecznością zatrzymuje się Cesarz, chce 
wyczerpać środki zdolne jéj zapobiedz. Chce 
nimby jój uległ musem znaglony, usprawiedli- 
wionym być przed Francyą, przed Europą, przed 
własnóm sumieniem. Lecz powszechne jest mnie- 
manie, że ta konieczność da się uniknąć, że za- 
wieszenie broni sprowadzi układy, a układy po- 


dzić. Cokolwiek może posłużyć zabawie publi- 
czności, wszystko to on w swym ogrodzie mieści, 
wszystkiemu daje przytułek — o żadnój, nowości 
instrumentalnćj niezapomni, i jemu winienem od- 
krycie Melodiny hr. Ostroroga. Kto g na forte- 
pianie, ma tém samém już prawo uderzać po kla- 
wiszach Melodiny, mającćj oprócz wielu innych tę 
dwa przymioty, że nietrzeba ją kanapy, a roze- 
brawszy na części można schować do tłómoka byję 
ten był szeroki na 79 centimetrów a 50 wysoki. 
Ciężar jéj nieprzechodzi 80 funtów. Melodiną jest 
zarazem piano i organem, posiada cztery rejestra, 
trzy głosy © czterech oktawach od tł do uż, i 
śpiewak może sam sobie przygrywać Naślądując 
skrzypce, flet lub oboj, albo łącząc razem akorda. 
Instrument br. Ostroroga palisandrowy niekosztuje 
więcćj jak 300 franków, służy do ozdoby ido za- 
bawy, i kto w dzisiejszych czasach ma tę sumę 
do wydania, może sobie o nim pomyśleć, Żę ja 
o nim nie myślę to więcój jak pewna. Znudzony 
małpowaniem wojny w Paryżu, wolałbym zbliska 
przypatrzeć się prawdziwej, zwłaszcza kiedym we 
wczorajszej Gazette de France wyczytał, żę jest u- 
rządzony train de plaisir aż na brzegi Mincio. Jak- 
żeż sobie odmówić tój rozkoszy? 
adres bióra, w któróm bilety Się prze 


«« dop aje r > złości p5 zepsucia ludzkiego i natrañsz na 
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kój. Nadzieja ta opiera Się na możności osobiste- 
go porozumienia się dwóch monarchów wojują- 
cych. Pierwsze słowa pojednawcze wyszły od Ce- 
sarzą Francuzów. On mógł niemi przemówić, a 
skoro przemówił mógł je Cesarz Austryi przyjąć. 
Do obrania zaś obecnćj chwili na odezwanie się 
niemi, różne jak się zdaje skłaniały go powody, z któ- 
rych część znaczna i u przeciwnćj strony na wzgląd 
zasługuje. Powody te jedne są wojskowe, drugie 
polityczne. Między pierwszemi wymienić najprzód 
potrzeba bolesne straty z obydwóch stron w osta- 
tniéj bitwie poniesione. Stan atmosfery, to jest 
nieznośne upały, które i na zdrowie, i nawet na 
usposobienie moralne wojska wpływają, które u- 
trudniają opatrzenie obozów, świeżą i zdrową ży- 
wnością, które w wielu miejscowościach na brak 
zupełny wody narażają. Nadto tak w jednóm jak 
w drugiem wojsku zaczęły się objawiać choroby 
zarazę szerzące. Powietrze na placach boju jest 
zabójczem, w miejscach gdzie obozy rozłożone 
coraz 'niezdrowsze. Po szpitalach śmiertelność po- 
większa się, rany dzisiejszą bronią zadawane są 
bolesne, trudne do wyleczenia, a wielkie gorąco 
czyni je łatwo niebezpiecznemi. Wojna po przej- 
ścia Mincio w nowy wchodziła okres, w okres 
oblężeń, wylądowań, a więc burzenia twierdz i 
miast tak na lądzie, jak ze strony morza. Ochro- 
nienie i wojska i kraju od nówych klęsk byłoby 
więc dla stron obu pożądanóm. Polityczne wzglę- 
dy jak twierdzą równie są przeważne. Wojna dł - 
żćj prowadzona mogłaby się nietylko rozszerzyć, 
ale i zmienić charakter. Stan państwa papiezkie- 
go coraz się staje większą dla Cesarza Napoleona 
trudnością, i coraz nowych każe się obawiać za- 
wikłań. Nadzieje, roszczenia i wpływ Piemontu 
zaczyna może przechodzić granice, jakie im Eu- 
ropa chce maznaczyć. Ofiary poniesione przez to 
państwo są wielkie, wojsko odznaczyło się po- 
święceniem i męztwem, przecież zaczynają w t 

kraju zapominać, że wszelkie jego wysilenia y- 
łyby bez pomocy Frańcyi nadaremne. W obecnej 
nawót chwili dla wojska . piemonckiego mimo ca- 
łój jego dzielności, okazało się rzytrudnóm dà- 
konanie oblężenia i wzięcie Peschiery, i król sar- 
dyński zażędał pomocy dwóch dywizyj francuskich. 
Nadto: oba ' walczący monarchowie poznawszy 
dobrze usposobienie innych mocarstw, widzą, że 
jak jeden z nich wśród wywołanćj sprawy wo- 
bronie swojćj na żadną czynną pomoc liczyć nie 
może, tak drugi neutralności państw dopóty tylko 
ufać ma, dopóki tylko ta sprawa w oznaczonym 
toczy się zakresie. Dla powzięcia i przeprowadze- 
nia obszerniejszych zamiarów, zdolnych stanowczy 
i trwały porządek w Europie zaprowadzić, poli- 
tyka francuzka w żadnóm z mocarstw nie znala- 
złaby dziś sprzymierzeńca. "To nawet państwo, 
które jéj dziś najprzychylniejszóm być się zdaje, 
(Rosya), ani możności, ani chęci nie okazuje do 
większych przedsięwzięć. Dodać należy, że honor 
wójskowy tu i tam zaspokojony. Chwała dzielne- 
go oporu z jednój strony, bohaterstwo i zwycię- 
stwo z drugićj, zajaśniała w oczach świata całego. 
Skoro więc przedłużenie wojny żadnćj korzyści 
istotnćj,. żadnćj z stron przynieść nie może, zdaje 
się, że oba mocarze zapragnęli wzajemnego poro- 
zumiónia się, które g yby nastąpiło, ułatwiłoby 
czynności kongresu wezwanego do przyłożenia 
niejako: pieczęci europejskićj na układach. Jednym 
jeszcze z przeważnych względów, które porozu- 
mienie sprowądzić może, jest wspólny obydwom 
państwom interes katolicyzmu; w jego bezwątpie- 


= 


mi powiada, że na rogach ulic rzyklejone są afi- 
sze. Szukaj a znajdziesz — i znalazłem... co? nową 
mistyfikacyą. Ów train de plaisir kosztuje tylko 
franków 7 i za nie masz tam jakiś lichy dzienni- 
czek, który zaręcza, żę go czytając, czytelnik bez 
ruszenia ze swego pokoju, może iść slad w ślad 
za armią francuską. Nie kupię Melodiny, i nieabo- 
nuję się na taki Train de plaisir, w którym na 
pierwszćj karcie pewniebym się spotkał z kantatą 
p. Ludwika Belmontet. „Orle piany de poudre, 
rozkaż àsa foudre aby wrogów moudre itd.“ Spo- 
dziewam się, że podobne rymy nie wiele są warte. 
Jak tu wierzyć: anonsom?... a J8k je pominąć 
kiedy teraz bez ich pomocy najlepszy towar się 
niesprzeda, i rzeczy poważne szukają przytułku na 
czwartćj stronnicy dzienników zapełnionćj najdzi- 
waczniejszemi doniesieniami. Biorę tylko jeden 
przykład. Constitutionnel między nowinami literac- 
kiemi umieszcza ogłoszenie dziełką p. Jehan Za 
Cité du mal ou les conceptions du. siécle; ma być 
to przerażejący obraz obecnego stanu naszego spó- 
łeczeństwa. Po kilku słowach płatnćj pochwały 
stoi ostrzeżenie, że trzebą -zajrzeć na odwrotną 
stronę A. Latrzysz i szukasz swego grodu 
i ierre 

Sampso, Tantigoutteuc Genevoiz, Perles 
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nia imieniu Cesarz Francuzów przemówi. Odsu- 
nięcie wpływu mocarstw protestanckich i schizma- 
tyckiego od urządzenia spui katolickiéj, może 
byó wzajemném życzeniem obu katolickich mo- 
narchów. Że Cesarz Francuzów przy warunkach 
wyraźnie od początku wojny oznaczonych obsta- 
wać będzie, domyślać się można, są jednak pewne 
ustąpienia nie zmieniające istoty rzeczy, które 
w razie zgody dadzą się przewidywać. Z tego 
więc stanowiska zapatrując się na stan obecny 
sprawy, oba monarchowie zgodzili się na zawie- 
szenie broni, którego warunki ułożyli onegdaj 
w Villafranca marszałek Vaillant i feldzeugmeister 
Hess po człodziennćj naradzie. Wiadomość o tych 
warunkach doszła onegdaj późno w nocy do Ńt.- 
Cloud. Poprzednio kapitan Urban przybył do 
kwatery francuskićj, śniadał z Cesarzem, i długą 
miał z nim rozmowę. Piszą że Cesarz był bsrdzo 
z niego zadowolony. Spodziewano się tu, że w dniu 
wczorajszym nastąpi Spotkanie się dwóch Cesa- 
rzów. Jeżeliby przyszło do niego, prawdopodo- 
bnóm stanie się zawiązanie ukłądów i zawarcie 
pokoju. Cssarz Napoleon wraca do Francyi — 
oczekują powrotu jego l2go we wtorek, lub 13go 
we środę. Wczoraj rano jeszcze nie opuścił głó- 
wnćj kwatery. Sądzą że obierze drogę na Grenuę 
i na statku „Królowa Hortenzya* przybija do 
Marsylii. Umysły tu po większćj części uradowa- 
ne nadzieją zaszczytnego pokoju. Wierzą równie 
w umiarkowanie Cesarza, jak w jego wytrwałość 
w zamiarach powziętych. — Robotnicy na przed- 
mieściu Ś. Antoniego przygotowują się na wspa- 
niałe Cesarza przyjęcie. Zrobili oni składkę, przy- 
wołali rysownika i kazali podług jego rysunku 
przygotować wóz tryumfalny złocony, p reer 
chcę umieścić i ciągnąć Cesarza. Zamiar ich nie 
przyjdzie do skutku. Wóz jednak jako dar zape- 
wne łaskawie przyjętym zostanie. Cesarz incognito 
przybędzie wprost do St.-Cloud. Urcczysty wjazd 
do stolicy dopiero na czele wojsk z Włoch wra- 
cających odprawi się. Działanie dyplomacyi za- 
cznie teraz być bardzo czynnóm. We francuskićj 
różne zmiany w obsadzeniu poselstw nastąpią. 
Pan de Serre poseł przy dworze badeńskim otrzy- 
mał poselstwo w Atenach. Wielu posłom fran- 
cuskim przy mniejszych dworach niemieckich zbyt 
nieprzyjemne wspomnienia ostatnie czasy zosta- 
wiły, aby każdy z nich w miejscu dawnego po- 
bytu mógł i chciał pozostać. 


żę korpus ochotników w Galicyi zachodnićj zło- 
żyli: 

Przełożony powiatu Skrzydelskiego Hubaczek zł. 
30. 50; adjunkt Storch obl. na złr. 20; inni tame- 
czni urzędniczy i niektóre osoby prywatne zł. 51. 85; 
tudzież obl. na złr. 20; z pow. Grybowskiego zł 52. 
70; i obl. na złr. 20; urzędnicy podatkowi w Gry- 
bowie zł. 11.55; z pow. Staro Sądeckiego zł. 36. 
90; niewymieniony z pow. Nowotarskiego zł. 50; 
Maks. Marszałkowicz w Kamienicy obl. na złr. 50; 
z pow. Krościenkowskiego zł. 57. 65; proboszcze 
gr. uniccy X. Kopyciński i X. Obuszkiewicz zł. 10. 
35, tudzież sztukę płótna; niewymieniony z pow. 
Jasielskiego zł. 50; z tegoż powiatu zł. 69. 5; mia- 
steczko Zakliczyn obl. na zł. 154. 30; gmina Faści- 
szowa obl. na zł. 23. 30; żydzi w Wiśniczu zł. 167. 
49; Sala Mandelbaum w Wiśniczu zł. 30; gminy 
z pow. Podgórskiego zł. 192. 70; X. Noszkowski 
w Bierzanowie obl. na złr. 20, tameczny dziedzic 
Homburg obl. na złr. 100, z pow. Wojnickiego, 
Radłowskiego, Dobczyckiego, Wielickiego i Pod- 
górskiego zł. 54. 35; gminy pow. Łancuckiego zł. 
156. 80; z pow. Dukielskiego i Zmigrodzkiego zł. 
71. 70; żydzi w Dąbrowćj i tameczne gminy zł. 
170; urzędnicy w Wieliczce zł. 15. 20, tudzież przez 
potrącenie z płacy zł. 100; z Tarnowa zł. 26. 15; 
dzierżawca myta Srat i leśniczy Szumański po zł. 
20 w obl., inne osoby w pow. Pilźnieńskim zł. 36. 
50; z pow. Tuchowskiego i Żabieńskiego zł. 62. 78; 
urzędnicy magistr. w Leżajsku zł. 29. 58; z dyr. 
budow. w Krakowie zł. 62. 70; X. Tarchała w My- 
$lenicach zł. 20, inne osoby tamże zł. 35. 60; Ma- 
ksymilian Hubicki w Jaworniku zł. 22. 5; Czapek 
w Myślenicach zł. 20, inne osoby zł. 13. 20; zpow. 
Wadowickiego zł. 14. 40; Tytus Drohojowski obl. 
na złr. 50; z pow. Przeworskiego zł. 49, X. Gór- 
kiewicz w Mucharzu obl. na złr. 50; hr. Raczyń- 


d'Etker, Vitaline Stock, Lait de Camelia, na Morte 
insecto, na pomudę Dupuytrena lub medycynę K. 
Alberts. I bez czytania książki p. Jehan łacno u- 
wierzysz, że musi być chorobliwy stan spółeczeń- 
stwa, kiedy tyle lettaretiw potrzebować musi, że 
ludzie zostawieni sami sobie bez pomocy Szarla- 
tanów, już dzisiaj i żyć nie mogą a przynsjmniej 
byliby bez włosów, bez cery, a że są bez serca, 
tego znajduję dowód w ogłoszonym liście: 

„Do p. dyrektora de laMorgue (domku nad Se- 
kwang, w którym ciała zabitych, topielców it. d. 
a nieznanych wystawione są na widok publiczny). 

„Od kilku dni zniknął nasz wuj ikokan i nie- 
obecność jego nabawia nas niemałym niepoko- 
jem. Jeśliby go spotkał jaki przypadek, w skutek 
którego przyniesionoby go do psńskiego zakładu, 
racz nas łaskawie zawiadomić. toznasz go pan 
łatwo, bo nasz wuj ukochany jest głuchym i z pro- 
fesyi odźwiernym.* 

Czemu tu więcćj się dziwić Czy głupocie czy 
obojętności piszącego? Ja zaś zaręczam, że list 
niejest zmyslony, tak jak nie jest zmyślone przy- 
znanie się publiczne do winy oszczerstw», umie- 
szczone w Journal de Havre. Niejaki p. Lochain 
ogadawszy P- Brcquise fabrykanta kart i jego TO- 
dzinę, ogłasza siębie za niegodziwca aby tym 8po- 


ska w Zawadzie obl. na złr. 500; z pow. Dębickiego 
zł. 9. 70; urzędnicy podatkowi Chrząszczyński i 
Szumski zł. 12; X. Tarasiewicz w Przeworsku zł. 4 
miesięcznie. Na potrzeby wojny w ogóle: radzcy 
sądu wyż. w Krakowie zł. 60, i obl. na złr. 260; 
Józef Potok w Bieczu zł. 52. 50. Na rannych: urzę- 
dnicy z Bochni i Sącza zł. 50, kilka kobiet w Wie- 
liczce zł. 27. 

Wiedeń 13 lipca. Zbyt spiesznie idą po sobie 
wypadki, aby można nietylko zdawać z nich ko- 
lejno sprawę, lecz oraz należycie je ocenić i roz- 
poznać szczegóły rzucające Światło na ich powsta- 
wanie. Dzienniki też tutejsze poprzestają na ich za- 
pisywaniu krótkiem jak było brzmienie depesz, któ- 
re o nich znać dały; obszernićj za to rozpisują się 
nad nowem zajściem w Niemczech, do którego da- 
ły powód sprzeczne, a jakoby do jednego dążące 
celu wnioski pruskie i austryackie w Bundestagu. 
Zacznie się więc niebawem długi szereg polemicz- 
nych artykułów, nacechowanych niechęcią i nieu- 
faością które udzielą się i publiczności i wpłyną 
na opinię jéj w całych Niemczech. Już zatknięto 
chorągwie dwóch przeciwnych obozów, w których 
się kupić będą w jednym te, w drugim inne kraje 
niemieckie. Same już zatem przygotowania do je- 
dności związkowćj w jéj najkonieczniejszym wyra- 
zie bo w armii, wykazały sprzeczność pojęcia, a na- 
wet sprzeczność kierunku. Nie będziem śledzić 
wszystkich tych drobnych wskazówek niezgody 
związkowćj, czy źródłem ich niedokładna ustawa 
Rzeszy niemieckićj, czy zastósowanie onćj, czy 
współzawodnictwo państw — a zaczekamy jaki bę- 
dzie skutek obrad nad wnioskami pruskiemi i au- 
stryackiemi tak w wydziałach związkowych jako i 
w pełnem zgromadzeniu. 

Wracając do głównego w tćj chwili przedmio- 
tu, traktatu pokoju, przytoczymy, co w tćj mierze 
mówi 0.-D.-Post. Według prywatnych wiadomości 
tego dziennika, zjazd obu Monarchów w Villafranca 
trwał od 9éj rano do 5téj wieczór (w d. 11 b. m.) 
Rozmowa miała początkowo charakter czysto - mi- 
litarny. Co do przejścia jéj późnićj na pole polity- 
czne, kilka obiega wersyj. I tak, raz mówią, że 
w czasie pobytu tam cesarskiego, zawezwano hr. 
Rechberga do Villafranca, gdy znów z innćj strony 
utrzymują, że preliminaria postawione były wprost 
przez obu Cesarżów, a zredagowano je na piśmie 
za ich powrotem (zapewne za powrotem każdego 
z mich do swojćj głównćj kwatery). Ze wszystkie- 
go atoli poznać, że podpisy położone były dopiero 
12go. Powrót N. Pana do stolicy nastąpi dziś lub 
jutro. Jéj C. Mość wyjechała na spotkanie N. Pana 
aż do Lublany. i 

Oestr. Zig z depeszy prywatnéj w Wiedniu o- 
trzymanéj tyle donosi o zjeździe Cesarzów w Vil- 
lafranca: Jak wiadomo, zaproszenie wyszło od Ce- 
sarza Napoleona, które N. Cesarz Austryacki na- 
tychmiast przyjął. Lubo miejsce spotkania się mu- 
siało być uważane w tćj chwili jako neutralne, 
wszelako Cesarz Napoleon miał na to wzgląd, aby 
poczynić na przyjęcie Cesarza Franciszka Józefa 
stósowne przygotowania i aby grać rolę gospoda- 
rza. Wystrzał kilkuset dział obwieścił przyjazd obu 
Monarchów. Po pierwszćm powitaniu i przedsta- 
wieniu osób z orszaku, podano śniadanie, po któ- 
róm obaj Monarchowie udali się do oddzielnego 
pokoju i tam kilka godzin spędzili na poufnćj roz- 
mowie. Poźnićj wzięły również w naradach udział 
osoby towarzyszące Cesarzom, i dopiero pod wie- 
czór rozjechano się. Spotkanie się obu Monarchów— 
którzy się tu pierwszy raz widzieli — niemogło 
być w zachodzących okolicznościach przyjaźniejsze 
a w bezpośrednich swoich następstwach ważniej- 
sze, jak to pokazało podpisanie nazajutrz punktów 
przedugodnych. ; 

— Posunięci zostali na stopień wyższy: pułk. 
hr. Franc. Corti ze sztabu inżyn., na jenerał-ma" 
jora i komendanta twierdzy Palmanuova; pułk. 
bar. Rummerskirch, dowódzca 58go pułku piech. 
Arcyks. Stefana, na jenerał-majora i brygadyera; 
ppułk. bar. Schiitte de Warensberg, z 14go pułku 
piech. W. Ks. Heskiego, na pułkownika i dowódzcę 
pułku; ppułk. Franz z 8go Gradyskiego pułku po- 
granicznego, na drugiego pułkownika ; ppułk. Mayer- 
hofer de Grünbübl, z korp. pionierów i flotylli, na 
pułkownika. Pensyonowani zostali: jen.-maj. Ve- 
ranneman de Waterfliet; pułk. Józef Bukowski, 


sobem wynagrodzić choć w części wyrządzoną im 
krzywdę. Rzsdki to przykład skruchy i pokory i 
dla tego że rzadki zapisuję go do mojćj kroniki. 
Pisałem kiedyś © biszp:nie Innocentym Sanchez 
zapowiadającym, Že wynalazł sposób kierowania 
baotdańśi i do Sewilli zaprosił wszystkich uczonych 
inieuczonycb. Zebrały się na dzień naznaczony 
tłumy ciekawych pen Innocenty zebrał nie mały 
fundusz. Ciekawym pokazał ogromny balon mie- 
szozący w sobie 70000 stop gazu. Był dzień po- 
godny, cisza w powietrzu i publiczność niecierpli- 
wie czekała chwili odlotu. Sanchez oświadcza, że 
atmosfera jest ciężka, że odważyć się na latanie 
w takim żywiole nie może; w końcu, kiedy zaczę- 
to natarczywiej nań nalegsć, przybiera postać de- 
speracką, wols na 8 użbę: „ Utrijcie powrozy! 
zginięmy wszyscy !“ alon wolno ułeciał w górę; 
a Sanchez pozostał na miejscu, jednogłośnie okrzy- 
kniony tchórzem. 5 A 
Biedny pływaku Powietrzny, wolełbyś lepiej 
pływać po morzu i piersią twéj nawy rozbijać i za- 
tapiać nieprzyjacielskie statki, bo tu mnićj po- 
trzeba odwagi, bo twa nawą od wszelkiego nie- 
bszpieczeństwa ciebie ochroni. I doprawdy co mi 
za męstwo wsiąść na OKTĘt tak zbudowany jak go 
tersz Anglicy wymyślili do burzenia innych stat- 
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komendant twierdzy Palmanuova; były pułk. placu 
w Medyolanie, bar. Buirette. 

— Czytamy w Wandererze: W d. 8 b. m. po- 
ciągiem wiedeńskim przybył do Pardubic cały rój 
więźniów z Włoch, których przewożono do twier- 
dzy Josephstadt. Cały ten orszak różnił się tóm od 
poprzednio wysłanego, że więźniowie pierwszego 
mieli pewną szlachetną powierzchowność i posta- 
wę, ci zaś prawie w łachmanach, okuci po dwóch 
razem, a przy każdćj parze stał na straży jeden 
żandarm. Większa ich część składała się z mło- 
dych ludzi, lecz widziano między nimi również 
starców, w których twarzach niemożna było wcale 
napotkać rezygnacyi. 

— Oesterr. Zig sama jedna nie dziwi się pośpie- 
chowi z jakim pokój przyszedł do skutku; brakuje 
tylko, żeby powiedziała, iż go przewidywała, bo 
że go przeczuwała, do tego się przyznaje. Przejścią 
jakie ten dziennik odbywał od powstania swego pod 
imieniem „Lloyda“. w Tryeście aż do obecnćj 
chwili, mogłyby posłużyć do wyjaśnienia stanowi- 
ska państwa austryackiego tak wewnątrz jak ze- 
wnątrz. Nie jestto wszelako dowodem, sby dzien- 
nik ten był wiernym organem rządu, lecz ma tę, 
niepowiemy zaletę lub wadę, ale właściwość, iż nader 
jest czuły na wszelkie zmiany barometru politycz- 
nego. W polityce zewnętrznćj, dawno przed wojną 
wschodnią gorliwy obrońca ścisłych związków z Niem- 
cami, przed i w czasie téj wojny najzapalczywszy 
popieracz przymierza francuskiego, po wojnie zwo- 
lennik Anglii, z trudnością mógł się wyprzeć Swo- 
ich stosunków paryskich, lecz i te od nowego ro- 
ku poświęcił. Chwila obecna postawiła go w nie- 
pewności, do którćj przyznać się niechce. Pilne 
przyglądanie się temu dziennikowi jest o tyle po- 
trzebne, że wskazać może kierunek, jakim pójść 
może bieg spraw publicznych w Austryi — bo je- 
żeli niemożna przyznać Oesterr. Zig ścisłości lub 
wytrwałości, to przyznać jéj musimy przenikli- 
wość. Mówi ona dzisiaj mnićj więcćj w tych sło- 
wach: 

Radować się niema z czego, ale i tracić od- 
wagi nie należy. Byliśmy nieszczęśliwi w wojnie, 
ale$my wiele zasłużyli przez własne błędy. Nie 
oszczędzono nam nawet oge victis, bośmy stracili 
perłę z korony Austryi; wszelako ani honor nasz 
szwankował, ani siła nie wycieńczona, iżbyśmy 
mieli smutno w przyszłość poglądać. Wojsko nie- 
wzruszone w sile swojćj, niezłamane w swojćj od- 
wadze, cierpi na tóm tylko, że nanowo do boju 
nie idzie. Europa obojętność swoją a może i co 
innego okryła pozorami. Austrya stała naprze- 
ciw potężnemu państwu na lądzie i morzu i miała 
przeciw sobie uorganizowane powstanie. W takićm 
położeniu rzeczy były trudności, lecz nie było nie- 


l- | podobieństwa wygranćj. Cesarz wolał ponieść wiel- 


> ofiarę, aby powstrzymać dłoższy krwi roz: 
ew.... 

„ «Ale i politycznie wojna ta nie będzie bez po- 
żytku. Straciliśmy piękną prowincyę, wszelako sta- 
niemy się silniejsi. To co nam zostało, musimy 
użyć korzystnićj; będziem się starali wznieść się 
na drodze postępu, duchowo i materyalnie rozwijać 
się i wzmacniać.... , 

Tu jednak wchodzi Oesterr. Ztg na główny cel 
tego artykułu. Odwołuje się ona do narodu, ale 
do narodu niemieckiego, rddzi zbliżyć Austryę do 
Niemiec w jéj historycznóm i politycznćm znacze- 
niu. Nie winą narodu niemieckiego, że oręż jego 
spoczywał w pochwie, gdy Austrya walczyła. Au- 
strya nigdy przeciw niemu nie wzywała cudzo- 
ziemców. Wkrótce spadnie zasłona, która ukry- 
wała dotąd pokątne działania i cały narząd in- 
tryg i wykaże się po czyjćj stronie słuszność i 
wierność. 

"Z słów tych wykazuje się, że cała niechęć tćj 
gazety zwraca się teraz ku Prusom. Nie ostatni to 
będzie ten zarzut, owszem sądzimy, że się z nim 
codziennie w całćj prasie wiedeńskićj spotykać 
będziemy. 

—Następujący list berliński urzędowćj Gazety praż- 
kiej zasługuje na uwagę jako wyświecający pewne 
okoliczności: 

_ Zdaje się nieulegać wątpliwości, że misyą księ- 
cia Windischgratza do Berlina miała na celu osta- 
teczną próbę skłonienia Prus do czynnego wmię- 
szania się. Różne oznaki każą się domyślać, że ra- 
portą księcia o bezskuteczności jak na teraz usiło- 


ków, choćby te były tak ogromne jak Great Ea- 
stern. Admiralicya posiada rysune mpanii tru- 
dniącćj się na Tamizie budową okrętów i ta ma go 
w ciągu roku wykonać. Okręt niszczyciel będzie 
miał 380 stóp długości, 58 szerokości. Sciany bę- 
dą kute z żelaza, a tak grube, że je żądna kula 
nieprzebije. Siła machin 1250 koni. Uzbrojenie 
składa się z 14 dział systematu Armstronga, tyluż 
na kołach i z 8 na przodzie i tyle okrętu job: 
żających szyję i pierś łabędzia. Piersią uderzać 

ędzie w nieprzyjaciela. Cała jego budowa z ms- 
chinami i uzbrojeniem kosztuje ośm milionów 
franków. 3 

A gdyby też naprzeciw takiego rozbójnika wy- 
stawić okręt z guttaperki, coby i uderzeń łabędzia 
i kul rzuconych z dział Armstronga wcale się nie- 
lękał i elastycznością ścian swoich dorównyw: 
mocy żelaznych murów? Dotąd Francya otrzy- 
muje guttaperkę z Indyj angielskich i niderlandz- 
kich, drogo ję Ona kosztuje, bo też ani szalonemu 
nieprzyjdzie na myśl mojćj posłuchać rady, ale 
dziś w Gujanie francuskiej © to gummę zwa- 
ną séve do Balata, mogącą zastąpić guttaperkę a 
w takićj obfitościę, że można z nićj stawiać nawet 
pałace w Hiszpanii. 

Mamy już pierwszy arkusz drugiego tomu Vò- 
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wań jego, sprowadziły w Weronie decyzyę poro- 
zumienia się wprost z Cesarzem Napoleonem. Wiz- 
domo, że hr. Rechberg w tym samym czasie wy- 
jechał do N. Pana do Werony, kiedy ks. Win- 
dischgratz do Berlina się udawał. W połowie ze- 
szłego tygodnia (6go) między Berlinem a Wiedniem 
telegrafy wciąż pracowały. Niezawodnie, że pojmu- 
jąc bez uprzedzenia stósunki ówczesne, łatwo zro- 
zumieć, że Austrya spieszne, samodzielne działanie 
przenosiła nad bezowocne układy. Jeżeli nie miano 
jéj skutecznie dopomódz, to położenie rzeczy nie 
kazało się spodziewać mnićj od innego przeciwni- 
ka, z którymby się bezpośrednio traktowało, niż 
od pośrednictwa państw związanych różnemi obce- 
mi interesami i celami odrębnemi. Ze względu ra 
to, jest tu powszechne mniemanie, że Austrya w o- 
góle poczyta za właściwsze załatwić pokojem spór 
włoski, aby uniknąć obcego wmięszania się. W każ- 
dym razie państwa neutralne nie będą mogły żą- 
dać, aby sprawa którą uważały. za wyłącznie au- 
stryacko-francuską, stała się nagle wyłącznie euro- 
pejska, którąby przed swój trybunał podciągnąć 
chciały. 


Niemcy, 


Gaz. Pruska zaprzecza podaniom innych dzien- 
ników, jakoby hr. Schwerin wchodząc do Gibiat 
postawł jakowe warunki. Ponieważ i myśmy tę 
wiadomość podali, a mianowicie, że żądał przywró- 
cenia ustawy miejskićj z roku 1808, pierwszeństwa 
w gabinecie po Hohenzollern, tudzież ustąpienia pp. 
Heydta i Simonsą z gabinetu, zamieszczamy przeto 
obecnie odwołanie urzędowego dziennika. 

—. Donieśliśmy z dzienników wiedeńskich o zbie- 
gnięciu pewnćj liczby żołnierzy z pułku włoskiego 
Arcyksięcia Zygmunta, którzy przeznaczeni jako 
część załogi związkowej do twierdzy Ulm, chcieli 
się przedrzeć do Szwajcaryi. Napierani przez od- 
dział wojska bawarskiego, gdy po zastąpieniu im 
drogi niemogli się tam dostać, uchodząc, starli si 
z wojskiem i straciwszy kilku ludzi przedarli = 
w Tyrol, lecz zastąpiło im tam wojsko od Kufstein 
i zabrało ich. Wielu ich uszło, tego niewiadomo, lecz 
gry który zabrano w Bawaryi i Tyrolu było 


Rosya. 


W ostatnich czasach zaszły znaczne zwolnienia 
w cenzurze dzienników, pism peryodycznych i dzieł 
tak w Rossyi jak w Królestwie Polskićm. Widać 
to wyraźnie z dzienników wychodzących w o- 
bu tych krajach. W skutku tego dzienniki te 
mogły więcćj swemu przeznaczeniu od owie 
dzieć, umieszczając wszechstronniejszy 0 is bież 1 
cych wypadków i świeże wisdomości Rn. jak m 1 
przychodziły; gdy dawnićj wiadomości te i Riim 
mowania nad niemi, leżały kilka dni w Eass. 
a już wszyscy wiedzieli o zaszłóm zdarzeniu naj- 
częścićj z przesadnych wieści, zaczóm wiadomość 
o nićm ukazała się w dzienniku. Przyczyniły się te 
zwolnienia w cenzurze, obok innych także powo- 
dów, do szybkiego rozwoju piśmiennictwa peryo- 
dycznego i ożywienia ruchu literackiego. Wpra- 
wdzie zwolnienia te w cenzurze nie wypłynęły z no- 
wćj ustawy cenzaralnćj, lecz tylko istnieją w sku- 
tku odmiennych instrukcyj danych cenzorom: a Do- 
wszechnie życzą sobie, aby tę korzystną alan 
utrwaliło, uświęciło i uregulowało prawo; spodzie- 
wają się nawet ogłoszenia wkrótce nowćj ustawy 
o druku, odpowiednćj reformom zaprowadzonym 
w innych stosunkach spółecznych i administracyj- 
nych, zgodnćj z ogłoszonemi prawnemi przepisami 
które w innych okręgach życia samowolę władz 
regulować mają. 

„Lecz już ta zmiana instrukcyj cenzuralnych, choć 
nie przemienionych w ustawę, lecz wykonywanych 
wpłynęła znacznie, jak wspomnieliśmy, na rozwój 
piśmiennictwa peryodycznego, poczęści w Króle- 
stwie Polskićm, lecz szczególnićj w Rosyi. Dowo- 
dem tego jest sam wykaz statystyczny dzienników 
i pism wychodzących w Rosyi. Gdy przed kilku 
laty kilkanaście zaledwie dzienników wydawano 
w Rosyi, w, roku bieżącym istnieje 286 dzienników 
i czasopismów, z których 30 przeszło zaczęło wy- 
chodzić w ciągu b. r. Niektóre z tych nowych 
pism mają już wielką a zasłużoną wziętość i zale- 
cają się dobremi artykułami; jnnym, chociaż zamie- 

| A A 
lumina Legum, których przedruk rozpoczet 
stał w Petersburgu. Co a myśl mnan apo 
wszechnić każdemu przystępnym uczynić posiada- 
nie całego zbioru praw naszych. Druk piękny we 
dwie kanau} po bokach oznaczone są stronnice 
wydania „ Piarów, odpowiadające textowi no- 
wego, ale domyślać się należy, że je położono nie 
dls tego, aby ich z inwentarzem w ręku ada- 
ło szukać w Inwentarzach Ładowskiego i Ostrow- 
skiego będą zapewne strony oznaczone nowej edy- 
cy. Zyczylibyśmy znaleść w ósmym tomie nieob- 
jęte konstytucye sejmów 1782—1790 i ustawę rzą- 
dową i statut litewski, ale o tem życzeniu zamil- 
czemy bo jesteśmy pewni, że znaną gorliwość wy- 
dawców dawno już i pierwój niźli my, o podobnem 
dopełnieniu pomyślała. 

a kilka dni wychodzi z druku nowe pismo 
de la Gueronnier'a, wywołane ogłoszonemi ee 
mi Stolicy Apostolskiej. Biegli w ocenianiu na 
giełdzie co może sprawić podniesienie lub spadek 
papierów, utrzymują, że w dzień kiedy tą broszu- 
ra wyjdzie na widok publiczny, trzeba się wstrzy- 
mać nie z kupnem broszury, ale papierów, bo na- 
zajutrz można będzię ję tanićj jeszczę nabyć, 
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j ieki jmuj i i ni jacielski l éj kwat iéj nikt ich nie lub mniejszéj szkody; większa ich część atoli runęła zaraz 
mujące rozprawy, zbywa na nia. Kroki nieprzyjacielskie ustaną na całym teatrze że w głównćj kwaterze francuskićj ni + jszej J; „ więk ę u 
a zew itd a - wojny i apk dopiero 16 sierpnia w południe. przeczuwał'* > ora gruzach swoich mieszkańców. W pół godziny 
Najznakomitszemi z nowych czasopismów są: Dalćj oznaczoną została linia demarkacyjna dla Die Presse donosi, iż Cesarz Napoleon jeszcze | P -i drugi ruch mnićj silny powalił wszystkie te domy, któ- 
Ruski Dnewnik, zalecający stę wiadomościami i li-| obu stron, a mianowicie: A < 2go lipca powiedział swoim jenerałom, że „wojna | rem „Pierwszy zachwiał , lecz które się jeszcze utrzymały. Cała 
stami ze wszystkich rozległych prowincyj państwa, „8) Dla strony francuzkićj, linia idąca z Pastren-|za kilka dni się skończy, a gdy mu od owiedzia” | premie południowa połowa miasta jest zawalona gruzami. Nie 
i gromadzący doniesienia o wewnętrznych wypad-|go (leży na wschód jeziora Garda na gościńcu | no, że oblężenie twierdz będzie wymagało parę ty- bę . opisywał widoku okropnego jaki się przedstawia; miasto 
kach, a przez to ważny bardzo. Ruskie Słowo, ra- | z Valeggio w dolinę Adygi prowadzącym P. R. C.) godni CZASU, odrzekł krótko: „Na dzień 15go sier- ogo wy więcćj niż z połowy mieszkańców, wygląda jakby 
wiera dobre rozprawy literackie, artykuły tyczące|w jednym kierunku do Jeziora Garda, w drugim | pnia udamy 2 Paryża.“ - i , way je Ził Tak przynajmnićj patrzy cytadela stara, któ- 
się spółecznych stosunków i historyi. Między pi- |przez Sommacampana, Goito, Castelocchio do Scor- — Augsb. Al. Zig pisze co następuje o zawieszeniu | ra przes R o aia lat panuje nad niziną, i przetrwała wieki 
smami humorystycznemi odznacza się /skra, chło- | zaroto. i broni, a Presse wiedeńska powtarza: Mogę wam i grad k PH ie ich. Nadmienić jeszcze muszę, jak się popi- 
szcząca ironią to nadużycia, to wady spółeczne.| b) Dla strony austryackićj, linia idąca od Lazise|z pewnością donieść, iż projekt zawarcia rozejmu | sał namiestni pe Arif pasza w tój srogićj chwili. Za pier- 
Czytania narodowe (Narodnoje cztienie), który to |na jeziorem Garda (miasteczko to leży na wscho- wyszedł wprost od Cesarza Napoleona, „a odpowiedź wszym zaraz ruchem, porzuci? miasto myśląc tylko o sobie, 
tytuł pisma lepićj przetłamaczyć Czytelnia dla lu-|dnim brzegu jeziora. P. R.) do Ponton nad Adygą, | ze strony Cesarza Franciszka Józefa brzmiała, iż gotów | swojćj familii i ez mieniu. W towarzystwie całego haremu 
du, zamierza przystępnym wykładem przedmiotów następnie przez Bossolergo, Dossobono, Borgoforte | jest do zawiązania układów, jeżeli przyjmowalne wa- | swego i licznej służby Ra się za miasto i rozłożył się o- 
wpływać na oświecenie ludu, a może być użyte, |i lewym brzegiem Padu aż do morza adryaty- | runki będą przedstawione. O pośrednictwie lub wda- | bozem, niedbając o pa ców i niedawszy im pomocy lub 
jeżeli nie bezpośrednio przez lud który rzadko je- | ckiego. : niu się trzeciego państwa nie było zupełnie MOWY, | opieki. Jedyny rozkaz ja Rpa był ten, aby wypuścić wię- 
szcze w Rosyi umie czytać, to przez nauczycieli „Przestreń między temi liniami wraz z Villafranca | a nawet Cesarz Napoleon oświadczył, iż pośredni- źniów, w skutku czego tłum ; oczyńców wydostał się i teraz 
wiejskich; chociaż w istocie lud wiejski w wielu|i Roverbella' ogłoszoną jest za neutralną. Przezto są | ków nie przyjmie. Ważną jest rzeczą sprawdzić te | rabuje i łupi. Podlug raport hi w, zginęło w tóm 
prowincyach rosyjskich więcćj ma naturalnego lub | otwartemi związki Werony z Peschierą przez Lazisę | dane, gdyż one rzucają światło na silną postawę trzęsieniu ziemi 380 ludzi, 60 Ly „ pokaleczonych, a 60 za- 
życiem towarzyskiem wyrobionego rozsądku, zna- |i jezioro Garda, a z Mantuą przez Isola-scala i Austryi i z drugićj strony usuwają uprzednio wszel- | ginionych. Z 6000 domów, sawal 0 się 2000, tudzież 6 mecze- 
jomości rzeczy i wyżćj pod względem tegoż życia | Nogara. Również mogą słażyć kolćje żelazne do| kie możebne usiłowanie W przypisywaniu sobie za- | tów, 17 chanów, 5 łazienek i 3 domy czw nadwerężonych 
towarzyskiego stoi, niż w wielu krajach chełpią- | Peschiery, Mantui i Werony idące do zaopatrywa- sługi, uczynienia pierwszego kroku w celu załatwie- | domów jest 1500, a 1000 uszkodzonych. 
cych, pie z Pray i uczonych z książki. r sę ga =y H arane Je me Roboty zzz nia kę ke A: Pl OPR AA "o EA SS WH PUR 
dła ludu, wychodzi w Petersburgu zeszytami co dwa | pod Pesc ierą pozostaną w obecnym swym stanie.—| — orning £ € nisteryalny, pisze - 
miesiące, zed redakcyą Abki Obołońskiego i Nakoniec dozwolone jest swobodne krążenie po |kuł natchnięty jak się domyślają z gabinetu, a ma- Przegląd polityczny. 
Grzegorza Szczerbaczewa, i zawiera następujące | morzu adryatyckićm podczas rozejmu wszystkim o- jący na cela wskazać, na jakich podstawach rząd 
przedmioty: Rozporządzenia rządowe, ściągające się | krętom handlowym bez różnicy bandery.“ angielski pragnąłby zakończenia obecnćj „Sprawy. 
bezpośrednio do stanu włościańskiego i miejskie-| 7 tego doniesienia widzimy, iż linia demarkacyj-| OŚwiadcza naprzód, zmaleć wojujące nie- 
go; wykład praw cywilnych, policyjnych i krymi-|na od strony francuzkićj iść miała od wschodnie- | mogą zawrzeć Ja. ryby wiązał inne mocar- 
nalnych, w przedmiotach najbliżej te stany obcho- go brzegu jeziora Garda w kierunku na wschód | stwa. Zadania tak | tego Powiada może tylko 
dzących; historya ojczysta; życiorysy znakomitych | a; do Pastrengo leżącego w dolinie Adygi; od te- dokonać współudzia kę j ropy. Zawieszeniebroni 
zasługą i czynami mężów pochodzących z gminu; go miejsca zwrócała się na południe i przecinając | (0 ssp ki punktów pokoju niemógł 
rozprawki i opowiadania, rysy obyczajów i lekkie | skośnie ów strategiczny czworobok szła przez Som-|Jeszcze M. Post wiedzie 80), pociąga więc za sobą 
satyryczne artykuły, odpowiadające celowi pisma; macempana do Mincio, które pochodziła pod Goi-| kongres mocarstw; A ANEL, Rosyi, Prus, Fran- 
poezye narodowe i gminne + gawędy o naukach | to i następnie ciągła się prawem wybrzeżem Min-|CYi, Austryi i Sardynii „należy obradowanie nad 
przyrodzonych, w szczególności 0 człowieku; me- | cio po przed Mantuę aż do Padu. Linia demarka-| kwestyą zawarcia saski 1 wyszukania sposobów, 
dycyna popularna; wiadomości o gospcdarstwie cyjna ze strony austryackićj szła od poprzednićj|7A pomocą których przeszkodzićby można, aby Wło- 
wiejskićm, przemyśle i handlu. równoległe w odległości blisko mili; przez co ne-| chy nie stały się na nowo ogniskiem: złéj admini- 
Zwiększyła się także liczba pism specyalnych, wy- utralny pas skośnie od jeziora Garda i Adygi przez |stracyi i klęsk, a tém samém niebezpieczeństw dla 
łącznie pewnym przedmiotom poświęconych. Do |dolne Mincio aż do Po idący, miał milę szerokości. | Europy. Pierwszą korzyścią kongresu będzie, iż 
świeżo powstałych w tym rodzaju pism peryody- | Wojska sprzymierzone miały więc pozostać przez | uzna prawowitość (!) wojny; dalej poddanie in- 
cznych policzyć należy: Bibliotekę nauk przyrodni: | czas rozejmu wewnątrz strategicznego czworoboku teresów włoskich pod opiekę najpewniejszą, „bo 
czych i matematycznych, Dziennik dla chemików, | ną swych stanowiskach na lewym brzegu Mincio | zupełnie bezinteresowną mocarstw europejskich. 
a nawet z początkiem tego miesiąca wychodzić ma-| ąz w dolinę Adygi na północ dochodzących, sło-| Kongres winien urządzić przyszłość Włoch : była 
jący w Petersburgu Dziennik ministerstwa sprawie- | wem obie armia miały pozostać w pozycyach ta-|to kwestya europejska w r. 1815, jest nią i dzi- 
dliwosci (Zurnał Ministerstwa Justicyt). Sądząc zje-|kich, w jakie zastało ich przerwanie rozejmem kro- siak Lecz kongres 1859 r. winien napić 39 
go programu, zajmującym on będzie dla ludzi któ-| ków nieprzyjacielskich; wyjąwszy, jednak, że prze- z zone w r. 1815. Zdaje się ayé Konpas kp 
rzy chcą znać stosunki i zmiany wewnętrzne w Ro-| dnia straż wojsk sprzymierzonych, która już zaj- $ z owe zaa acz saa fi e =i 
syi. Program bowiem ten mówi, że celem dzienni- mowała miasteczko Villafranca przecinaając przez N i EET między Francyą ; 4 pa ami. Zapo: > 
ka jest: „Wykład jak najzupełniejszy rozporządzeń | to gościniec z Werony do Mantui, miała się cof- ep Gyra a są 4 sposób położoną aniżeli 
rządowych w wydziale ministeryam sprawiedliwo-|nąć ku Mincio, aby pozostawić to miasto i drogę | dawnićj: a będzie to istotnym wypadkiem prowa- 
ści, tudzież upowszechnienie wiadomości prakty- | w pasie neutralnym. Nastąpiło to istotnie uprzednio | dzonćj wojny. 


cznych w przedmiotach śŚciągających się do sądo- | przed podpisaniem warunków zawieszenia broni, i| mememe seee 
wnictwa, prawodawstwa i w ogólności do nauki dlategoto rekonesans austryacki wysłany 6go t m.| Kronika miejscowa i zagraniczna. 
prawa. W tym celu składać się będzie z dwóch |do Villafranca, przekonał się, iż Francuzi przygo- z: 
części: urzędowćj i nieurzędowćj; każda z nich dzieli towując widać rzeczy do zawieszenia broni, opuścili| Kraków 14 lipca. Na posiedzeniu zwyczajnóm miesięcznóm 
się na trzy oddziały. Urzędowa część obejmuje | to miasto. Podobnie w tym ostatnim względzie | Oddziału Nauk przyrodniczych i ścisłych w c. k. Towarzystwie 
w sobie: 1) Ukazy i postanowienia, w przedmiotach | mniemał korespondent Militär Zig; myli się jednak | Naukowćm Krakowskiem na d. 11 b. m. odbytćm, prof. Dr. 
ściągających się bezpośrednio do sądownictwa i wy- wnosząc z tego ruchu, iż wojska sprzymierzone o- | Dietl wyłożył swoje uwagi kliniczne pod względem przekława- 
ziała sprawiedliwości; zatwierdzone zdania Rady puściły zupełnie lewy brzeg Mincio. Dziennik ten | nia klatki piersiowćj. Przywiódłszy cztery wypadki takowćj o- 
Państwa i uchwały komitetów: młnistrów, kaukaz- pisze : peracji w tutejszej klinice przez prof. Dr. Bierkowskiego do- 
kiego i sybirskiego, w sprawach sądowych. 2) Uka- „Donosi nam korespondent z Werony, że wią-| konanćj i najpomyślniejszym. GDP uwieńczonćj , zwrócił 
zy senatu, wyjaśniające wątpliwosci, jakie trafiają|domośc o zawarciu zawieszenia broni nie nade. | uwage na ten sposób leczenia w ropnicy jamy piersiowćj, u- 
się w praktyce, przy zastosowaniu praw, manife- | szła tak niespodziewanie, jak może wnoszą. Już | %ażany dotąd. za niebezpieczny ibon skutku , jakoteż na czas 
stów it.d.; Ukazy senatu, obejmujące w sobie po- 6go t. m. krążyły o tém pogłoski, a wzmocniła je | przekłuwania i gojenia lub niegojenia natychmiastowego rany 
stanowienia o wykonaniu pewnych prawideł w spra- wiadomość, że rekonesans nasz wysłany do Villa- | Pooperacyjnój. 3 a 
wach sądowych i administracyjnych. Rozporządze- |franca, nie znalazł tam sladu nieprzyjaciela, i żeļ — Na uniwersytecie pragskim, dwa lata już prawie minęło, 
nia ministerstwa sprawiedliwości; wyjątki ze spra- główne siły francuskie opuściły bez powodu lewy.|jsk Schleicher porzucił katedrę sanskrytu. Osieroconą tedy za- 
wozdań każdorocznych; wiadomości statystyczne brzeg Mincio. Teraz ten wniosek stał się faktem ifjat tego drugiego półrocza szkolnego p. Henryk Suchecki, pro- 
o toku spraw w rozmaitych sądownictwach; uwagi prawdopodobnem jest, iż rzeka ta służyć będzie zą | fesor literatury polskićj na tymże uniwersytecie, i wykłada 
nad rachunkowością urzędów i osób podwładnych. linię demarkacyjną.* (Pod temi dwoma względami | sanskryt w zastósowaniu do słowiańszczyzny a najbliżćj do 
3) Zmiany w składzie Rządzącego senatu, w mini-|omylił się korespondent: ani wojska francuskie | polszczyzny. `- j ? i 
sterstwie sprawiedliwości i sądownietv gubernial- | nie cofnęły się były wówczas za Mincio, i rzeka| — Wd. 10 lipca odbyło się w Warszawie w kościele archi- 
nych: nagrody, napomnienia i t. p; urlopy, wykre-|ta nie była przeznaczoną na linię „demarkacyjną, katedralnym Śgo Jana wyświęcenie ks. Józefa Juszyńskiego, 
ślenia zmarłych z kontrol. Część nieurzędowa za: |jakto widać z powyższego doniesienia urzędowego, | prałata katedry sandomierskićj, na biskupa tejże dyecezyi, O tym 
wiera w sobie: 1) Przegląd prawodawstwa krajo-|P, R. Cz.). obrzędzie tak pisze „Gazeta Warszawska“ z 12go t: m. 
wego, według rozmaitych Ustaw Cesarstwa. Wy- „Gdy Napoleon — pisze daléj Militär Zig. —| nOnegdaj w kościele archikatedralnym i metropolitalnym Śgo 
roki, objaśniające zastosowanie niektórych praw, lubi niespodzianki, a także ma ważne Powody do |727% odbył się podług zwykłych przepisów rzymsko-katolickie- 
lub też same prawa. Przegląd spółczesnego rozwo- powrotu do Paryża, pokój przeto pod honorowe. | go kościoła, uroczysty obrzęd wyświęcenia na biskupa dyece- 
ju prawodawstw zagranicznych. 2) Praktyka sado- | mi warunkami nie będzie odrzucony, i bez wyrzutu | zyelnego sandomirskiego, JW. Jmci księdza Józefa Juszyńskie- 
wa: Wyroki prawomocne w ważniejszych spra- możemy taki zawrzeć, gdy aż do téj godziny sami|%0% przedtóm prałata scholastyka tejże katedry i proboszcza 
wach cywilnych z zamilczeniem miejsc lub osób, walkę prowadziliśmy.« Szydłowieckiego. Konsekracyi dopełnił najdostojniejszy Jmć ks. 
Antoni Fijałkowski arcybiskup metropolita Warszawski, w asy- 
stencyi JJWW. JJkk. biskupów sufraganów, Dekerta warsza- 


ch się ściągają. Główniejsze sprawy cywil- h - , ra 
m pareri w obcych krajach. 3) Rozprawy 0 | „zJakiekolwiek następstwo —koficzy Militär Zig. 

wskiego i Platera łowickiego, w obec znakomitych dygnitarzy, 
tak duchownych jako i świeckich, oraz licznie zgromadzonćj 


rozmaitych przedmiotach prawodawstwa. Bibliogra- TRA AR układów obu pany kla adj 

fia: Przegląd dzieł i pism peryodycznych tak krajo- wych R: HG nasza po pda Mad: rwa- 

wych jak zagranicznych w przedmiocie nauki pra- iwa aci, jest jeszcze niewzrus 4 Biętą, publiczności. Następnie dostojny arcypasterz, w pałacu wa, 
przy ulicy Miodowćj dawał obiad dla uczczenia nowego bisku- 
pa, który odwzajemnił się znowu obiadem danym wczoraj w Ho- 


Depesze telegraficzne. 

Paryż 12 lipca. Na giełdzie przylepiono na- 
stępującą depeszę z Valeggio z dnia 12go b. m.: 
Punkta przedugodne pokoju między Austryą a 
Francyą zostały podpisane. Konfederacya włoska 

od przewodnictwem Jego Świątobliwości Papieża 
będzie utworzoną. Austrya zrzeka się swych praw 
do Lombardyi na rzecz Cesarza Francuzów, któ- 
ry takowych odstępuje królowi Sardyńskiemu. Au- 
strya zatrzymuje królestwo weneckie, które stano- 
wié będzie część integralną konfederacyi włoskićj. 
Zarazem wydaną ma być amnestya powszechna. 

Londyn 13 lipca. W obu Izbach złożono wczo- 
raj telegramy paryzkie donoszące o zawarciu poko- 
ju. W Izbie niższćj lord Russell dodał, że Cesarz 
Francuzów nie żąda wcale rozszerzenia posiadło- 
ści swoich. Izba przyjęła to oświadczenie z okla- 
skami. 

Bern 12 lipca popoładniu. Rada związkowa 
postanowiła rozpuścić wojską związkowe w kanto- 


nie Tessińskim; pozostaje tylko straż dla statków 
austryackich. |. 


Warunki rozejmu podpi TZ 
naczelników szt podpisane przez najwyższych 


abu obu armij, a następnie prze- 
dugodne punkta do pokoju, podpisane przez obu 
monarchów bez pośrednictwa obcego, są już ogło- 
szone 1 znane czytelnikom. Czy stanowiska obu 
armij 1 rozdzielające je linie demarkacyjne będą 
aż do chwili podpisania formalnego traktatu ta- 
kie, jakie wytkniętemi zostały przez warunki ro- 
zejmu, czy też zastosują się do terytoryalnych 
przepisów zawartych w punktach przedugodnych, 
nie możemy przewidzieć. Widzimy tylko, iż linie 
demar acyjne oznaczone w warunkach rozejmu 
poro skośnie znany strategiczny czworo- 
ok, nie idą linią Mincio, która ma być przyszłą 
te toryalną granicą według przedugodnych pun- 
tów. 


Co się tyczy floty piemoncko - franouskićj, ta 
wypłynąwszy 8go t. m. z portu Lożyn mały, sta- 
nęła w całćj sile 9go t. m. rano przed Wenecyą, 
kiedy. już kontr-admirał dowodzący małą akaki 
blokującą, uwiadomiony był w dniu poprzednim 
o zawieszeniu broni, Flota ta, jak donosi kore- 
spondent z 9go t. m. do Pressy, w liczbie 6 o- 
krętów liniowych, 12 fregat i 26 innych mniej- 
szych statków, uszykowała się w dniu 9m t. m. 
przed warowniami Lido, Malamocco i Treponte, 
lecz z powodu zawieszenia broni, mieszkańcy We- 
necyi zamiast | zeyętw dział, usłyszeli tylko, jak 
pisze korespondent Pressy, kilka strzałów saluto- 
wych. Część tćj floty miała następnie odpłynąć 
do Chioggio i Palestriny. 

Według /ndép. belge Cosarz Napoleon spodzie- 
wany był dziś w Paryżu. Nie zatrzyma się on po- 
dobno nigdzie w drodze, a nawet z dworca kolei 
w, Lyonie nie stanie nigdzie aż w St. Cloud, aby 
wjazd swój uroczysty do Paryża odprawić do- 
Piero za powrotem armii. Tymczasem deputacye 
gotują się dla powitania Cesarza w letnićj re- 
zydencyi. 


A i i iesj chciwą walki. Wiele w ciągu tych dwóch miesięcy 

e- Szyi 1 . . : e i e 

srptach od 10 do 12 arkuszy druku. Prorumerata | doświadczyliśmy i nanczliśmy się, i doświadczenia 
<< rocznie rs. 6 (złp. 40), a z przesyłką w Ce- te wyjdą nam na dobre, jeżeli kampania dłużej 


i a » z x odził się w roku s iinzki, i g 4 
otrwa. iś owania i telu Europejskim. Nowo mianowany biskup ur Najważniejszym wypadkiem po ułożeniu un- 
sarstwie rs. T kop. 50 (złp. 50).* śzyk Doa aan ik p Ah dra Fak 1793; wyświęcony na kapłana w roku 1816, „skm a hri któw przedugodnych roaba a Włoszech, jest 
W fochy. my taktyczne przymioty także naszemu sposobowi | "iekw a kapłaństwa 43; z kolei jest piątym biskap wstrzymanie mobilizacyi w Niemczech, o czem u- 


mirskim. Pierwszym był Stefan Hołowczyc, mianowany w r. 
1818, w.tymże samym roku postąpił na arcybiskupa warszą- 
wskiego; drugim Adam Prosper Burzyński, z zakonu 00, Re- 
formatów, biskup od roku 1819 zmarły w r. 1830; trzeci Kle- 
mens Bąkiewicz mianowany w r. 1840, zmarł przed konsekra- 
cyą w r. 1842; czwarty Józef Joachim Goldman, biskup dye- 
cezyalny od roku 1844, zmarł w r. 1852. Dyecezya sandomir- 
ska utworzona została w r. 1818, składa się za$ Z 17 dekana- 
tów i 197 parafij, ma katedrę w Sandomirzu, kolegiatę w Opa- 
towie, jedno seminarynm, 16 klasztorów męzkich i żeńskich; 
65 kaplic publicznych i prywatnych; 339 księży Świeckich, 137 
zakonników, a 46 zakonnic, Ludność katolicka całej dyecezyi 
podług rubryceli drukowanćj na rok 185%, Wynosi 396,204 
wiernych.“ 

— Wspomnieliśmy już o straszliwém trzęsieniu ziemi, jakie 
nawiedziło miasto Erzerum w d. 2 czerwca. Stambulski dzien- 
nik angielski „Lavant Herald“ zamiesźcza O tym wypadku na- 
stępujący list: ' 

Dnia 2go b. m. trzęsienie ziemi zamieniło miasto nasze 
w gruzy. Pierwsze i najstraszniejsze uderzenie zaszło około go- 
dzinie w pół do jedenastćj przed południem i trwało 15cie do 
18tu sekund. Wstrząśnienie było tak Silne, żę prawie ża- 
den dom w kierunku ruchu tego nie pozostał bez większćj 


E 3 í „+4 | prowadzenia walki, aby przeszkodzić, iżby nieprzy. 
może szczegółowe. donioieni 0 jednem zdarzen, |age1_niemiał jak dotychczas: nad nami wyższości 


tuż i i i nie krępował zwycięstwa do swoich chorągwi 
już następny wypadek odbiera poprzedniemu war- jakkolwiek osad potężnemi $rodkami.« 8 


tość całą albo w większćj części. Tak się stało e: z 3 
z merad o warunkach zawieszenia broni i-o| 777552 wiedeńska z 13go t. m. pisze, że według 


<a sagi ua s F Ą jesi oki dał także s 
linii demarkacyjnćj mającćj rozdzielać obie armie | doniesień z Turynu, król sardyński d we 
przez ciąg [| móch Zaczem poznaliśmy „pad. „na rozejm, a naczelnik myk armii 
szczegółowo warunki rozejmu, nastąpiło podpisanie ori, ea skićj jenerał della Rocca poiri T Hiri ia 
przedugodnych warunków pokoju i równoczesne Emo imieniu króla. Dziepnik ke aje, iż 
prawie telegraficzne o nich doniesienie. Gdy jednak SC cia o zawarciu rozejmu tóm ni a zą była 
warunki zawieszenia broni obowiązywać się zda- | W z niespodzianką, iż na nię i ój t był 
ją aż do podpisania stałego traktatu pokojowego, przys. sdi a pierwszą wieść 0 rzyma- 
i do nich zastosują się stanowiska przez ten czas |NO te'egratem z Paryża. Pr - 
obu armii, powtarzamy tu przeto urzędowe o nich Independance belge donosi z Paryża a £ ressa wie- 
doniesienie, Korespondencya Austryacka pisze pod | deńska Powtarza: „Wojsko piemonckie jak najbo- 
tym względem: , leśnićj „aczuło się dotkniętćm, że właśnie w chwil 
„Pewne doniesienie nadesłane z Werony z 9go |gdy działa oblężnicze przeciw Peschierze zostały 
lipca, mówi co następuje o warunkach zawieszenia | zatoczone i nabite, musiano, zagasić lonty. Nieprzy- 
broni, które jednak dzisiaj mają wartość jedynie |jemną także byłą wiadomość 0 rozejmie kę kor- 
pod historycznym względem: Umowa zawiera 7 pusu księcia Napoleona, gdyż tenże nie Dy Jeszcze 
punktów. Zupełne armisticium mające trwać aż do |w ogniu. ady o zawieszenie broni w takićj 
ł5go sierpnia b. r. bez poprzedniego wypowiedze- tajemnicy były między obu Cesarzami zachowane, 


rzędowa Preussische Zig w tych słowach donosi: 

„W skutku pokoju zawartego między Austryę 
a Francyą, wydany dziś został rokaz do wojsk 
armii ruchomej będących w pochodzie, aby się za- 
trzymały na tych stanowiskach, które w téj chwili 
zajmują.“ ; s 

Książę Windischgratrz wyjechać miał Z Borli- 
na dziś tj. we czwartek z powrotem do Wiednia. 
O misyi jego już pisaliśmy. ? A 

Zgromadzenie związkowe szwajcarskie ną po- 
siedzeniu swojóm 1lgo, wybrało na rok 1860 
członka rady wielkićj Frey- Herose prezydentem 
swoim, a p. Knusil wiceprezydentem. Pułkownik 
Ziegler zamianowany szefem sztabu, 

Z Neapolu donoszą 980 lipca drogą telegrafi- 
czną: Bunt wojskowy Wy uchły w dwóch pułkach 
szwajcarskich został zupełnie przytłumiony. Bun- 
townicy mieli około 90 zabitych i ranionych. 
Około 1800 ludzi „należących do tych pułków, 
otrzymało odprawę i wróci do swego kraju. 


zz a? 
Amioki Btebukowski, Eodaktor odpowiedzialny. 


4 


iKurs papierów publicznych 1 pieniędzy. 


(w walucie austryackiój). 
iraków 13 lipca 


Banknoty polskie sa 100 sër. mow.. . .złp.| 400 | 380 
Rable obrączkowa agilos s sie + + + + + . 8 4 
Talary prnękie za 150 sër, now, . r: 89. 85. 
Srebro NOWÓ. « » »_ę.2 9 909.500 0 aðr. | 120 110 
Półimporyały rowyjskie - + + « « « . . » | 9 80.) 9 — 
Ńópolsowzócy 20-(6' 63 5 „0 PO ZEN = 
Dukaty holenderskie ważne. . . . . ... sy | 5 50) 5 — 
„o BUStNYBOKIE-« siere + pih orolig Bu BB = 
Listy zastawne galicyjskie s kuponomi. . y. |99. — |84, — 
Obligacye Indemn. s kapom. , . . . . . a 177, — 122. — 
Pożyczka narodowa.z r. 1854.. . . . . p 9 — [75 — 
Listy zastawne polskie z kuponami.'. v stp, | 100 | 93 
Wiedeń 13 lipca (telegfaf.) ' azł, e. 
Augsburg 100 strobo: + « « « 6 0 0.9 > * 04 — 
Hamburg 100 Marków . . . « « « * * * e 94 50 
Londyn 10 ©. w + « © « « s.8,9%,% 7,92 119. — 
Paryż 100 franków . . . « « * * * » » » 49 25 
Bakał.+ 500553006 67% 009 0005 08 5 57 
5%, Motaliki. > . « s « © 2 2 e 448 0 12 25 
Mhaim ieorohas varol e ledotsiak 8 63. 15 
4, EPE A oa DE — — 
3% 9 Zł ośnico PROANIS 2. r © — ~ 
Losy s r. 183%.. . « o * * * « + « + 1 303 50 

p a 18098..0g560 + -W o ge s 113 — 

s S BRON J LO. DR 106 25 
Pożyczka marodow® + - » - « 2 1 4 + + > 48 40 
Obligacye indeme. galie. . . . . « « « + 68 50 
Akcye Bankowa + + eye e + +. 4 4 + 2,4.» 990 — 

kolei północnój „ , ©. « « » « + 1 1849 — 

„ kredytu ruchomego . . - - - OE 216 — 

„ kolei franousko-nustrysokłój . . . . || 276 50 

Lwów 12 lipca, 
Dakat holenderski. . © o « « « « « « » » 5 58 | 5 47 

„  austryaoki . . . « « « «+ : so> 5 68 | 5 55 
Półimporyał rosyjski, . « « « + « + + » + 972 | 9 40 
Rubel rosyjski . -. « « « « « « « «2 «5 189 | 1 82 
Talar pruski .. « » « + ee » e 48 3 > 188 | 1 81 
Pigolozłotówka polska . . o s « « « » + « — — 
Listy zastawne galio. box kupom. . ... . . [86 50 |85 — 
Oblig. indemna. box kupon. . - « « «+ + « + 71 83 |70 50 
Pożyoska narodowa bės kupón. . . e's < » |76 75 |75 25 

Warszawa 11 lipca. 
Półimperyoły.. + « « « « « s 2 2 + > rubli] — = 
Obligi skarbowe. o. « « « « « « » » » (92 88| — 
kapon . sees es sj oso — 123 
Lisiy zastawne IU okrosm . . „ » » .rabliji4 77 | — 
kupon - © « © © o 2 s oe 6 r 3} 
Wrocław 13 lipca 
Banknoty austryackie w mon. konw.. . . . — — 
é S w mon. nowój. . . - — | 86) 
Polskie bilety bankowe. . « « « + + + » » — | 884 

„ _ listy zastawne, « s » » » + + 1 + — |BĄ 
Posnańskie listy zastawne 4 oki * «« — — 

2 2 34% - e $ wne 854 
Oblig. kolei krak-saląsk. . > > s - - + « - — | mi 


Pociągi osobowe na kolejach żelaznych. 
Odchodzę : 

Krakowa do Wiednia, Wrocławia i Warszawy 7 rano; 
8. 45 popołud. = do Ostratwy po 
Bogumin (Oderberg) do Prus) 9. 45 ra- 
no= do Rzeszowa 5. 40 rano; 10. 30 rano; 

8. 30 wieczór — do Wislioski 7. 15 rano. 

z Wiednia do Krakowa 7 rano; 8. 80 wieczór. 

z Ostrawy do Krakowa 11 rano. 

z Mysłowic do Krakowa 6. 15 rano; 1. 15 popoł. 

z Szosakowy do Mysłowio 4. 40 rano. 

z Gramioy do Szczakowy 4 rano; 9 rano. 

z Ssosakowy do Granicy 10. 15 rano; 1. 48 popo- 

ład.; 7. 56 wieczór. 

u Racszowa do Krakowa 1. 35 w nooy; 10. %0 rano; 

3. 10 wieczór. 
Przychodsą: ) 
do Krakowa z Wiednia 9. 45 rano; 7. 45 wieczór 
z= z Wrocławia i Warszawy 9. 45 ra- 
no; 5. 27 wieczór; = z Ostrawy (przez 
Bogumin (Oderberg) z Prus 5. 27 wie- 
ozór = z Rzeszowa 6. 15 rano,8. popołu- 
dniu, 9.'45 wieczór = z Wiek 6. 
45 wieczór. ` 

do Raessowa z Krakowa 1. 30 w noty, 12. 10 w pal., 


3. 10 popoład. 


Przyjechali od 13 do 14 lipca. 

HOTEL POLLERA. Dollćzal Ferd. rewizor kolei, Jeschke 
Ignacy z fam, z Wiednia. Białecki Paweł, Orłowska Anto- 
nina ob. z Rosyi. Józef hr. Załuski wł, dóbr z: Sędzigzowa. 
Mikieta Wilhelm ob. z Biskupic.. Makowiczko. Wilhelm urz. 
ze Lwowa. Kalausch Franc. pianista z Czerniowio. 

HOTEL SASKI. Wład. hr. Potocki wł. dóbr z Karlsbadu. 
Jan Pleszowski właśc. dóbr z żoną z Przybradza. Apolonia 
Fichauser wł. dóbr z fam. z Polski. Józefat Kałuski właśc. 
dóbr z Zegartówio. Henryk Daszewski wł. dóbr z Polski. 

Wyjechalś: Frano. Pilchowski wł. dóbr z żoną do Dobi- 
ny. Apolinary baron Lewartowski właś, dóbr. do r kadia in 
ska na prywa 
z żoną do Prus. 


liks Komar ob. +iżoną do Polski. 


HOTEL DREZDEŃSKI. Stefan Hertr, ck. jen. sekr., Ka- | $$ 
jetan Kób ck. jen. insp. z Wiednia. Jordan Andrzćj wł. dóbr| $$ 
z Galicyi. Rittorschild Mieczysław, ob. z Janowie. Lancko- | $$ 


roński Wiktor wł, dóbr z Fałkowic.. , UI 
Wyjeckali : Aleksander Brodzki wł. dóbr do Galioyi. Cho- 
Towiński obyw. do Polski. 


do Mysłowic: à dt 
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kmaseraćt Yy 


FISHARMONIKA| 


piękna i nowa, raz 


Powóz podróżny 


w dobrym stanie, mA do sprzedania 


Komitet Ochron dla małych dzieci 

W KRAKOWI 
dobroczynną ręką na korzyść funduszu (chron oddane. Fan- 
dusz ten potrzebuje zasilenia, 
niężyć te dary, ii 
Mający chęć kupienia, mogą widzieć Figharmiom 
w domu pod Nr. 172 przy ulicy Kanonnój, a IPowóz Po 
Nr. 441 przy nlicy Mikołajskiej, 


W Drukarni „CZASUS 


żądają | płacą | - 


Filipina i Walerya Szynglarskie ob. do Gorlic, Teofila Czer- | EAS NSR 25:20 
tę ref tno mY Leon Chodakowski Dr medyc, e 
Tomass Btrzyżowski, Łukasz Dąmbski, Fe- | {8 


Jon Wandi, St. Schafler obywat. ę 


o Komitet pragnie prędko spie- | 


CZAS z Piątku 15 Dipca 1859. 


W tych obu miejscach można dowiedzieć się o cenie i na- 
być, — Kraków d. 8 lipca 1859. | (600-2-3) 
Z Komitetu Ochron dla małych dzieci w Krakowie. 
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Realność murowana, 


ną ulicy Starowiślnój Nr. 775 Gm. VIII, z obszernym dziedziń- 
cem, tudzież. z mieszkaniem! składającem 8i9 z kilku Pokoi tak 
na dóle jako i na piętrze, do tego stajnie na 18 a nawet i 
20<koni, jest każdego czasu z wolnój ręki do sprzedania lub 
wydzierżawienia, 

Wiadomość powriąść można na miejsen. (596-2-3) 


pV Donu pod L. 52 Gm. Ira przy 
ë Rynku głównym są do wynajęcia 
każdego czasu (591-2-3) 


NE” PIWNICE 


pod. całym domem bardzo wygodne i Mie- 
szkanie składające się z jednój stancyi 
z galeryjką, oraz z 4ma Piwnicami małemi 
bi 6, zechcą się zgło- 
pod temże. "stó Ja dona NIA. Z Sike główny di 
dzinach: z rana od 8ćj do 12ój, od Bój do 8éj wieczór. 


BREVETĘ PAR 


Sa Majesté I R. A. l'Empereur - d'Autriche. 


„„On-Femploie surtout, lo soir avant de se coucher, en ver- 
sané une cuilióre à café dans un demi verrę d'eau pour se 
nettoyer la bouche et les dents avoc ce mólange; on ôte de 
octte façon de lą bouche les débris des aliments qui, en y 
restant pendant la nuit, exercent un effet nuisible sur les 
dęnts et les genoivos; en se ringant la bouche aveo len dit 
mólange on dótruit en outro la fótiditó de Phaleine, on enlève 
Podour du tabac, des aliments et des boissons, et on com- 
muniqne % la boucho une fraicheur dos plus agréables. 


Priz: 1 fi. 


Leficacitó bienfaisante et salubre de cette teinture délivre 
tout Pâge et tout le sexe du mal de dents, laquelle circon- 
stance ne fait pas du tout necessaire d'arracher les dents ou 
les racinos des dentś, excepté les suppurations et les gonfle- 
montś fistulenx. Cette teinture approuvóe par son ófficacitć 
excellente: parmi lea medecine dos autorités les plus celebros 
non_sonlement do Vienne mais ausside colles dans les provinces 
et avérée par los temoignages gę rejouit d'ane oonfiance qui 
sö multiplie de plus on plus dana tout Vempire d'Autriche et 
dans une grande partie do Pótranger. (345-4-6) 


| Dép ôts: 

Pharmacien J. D. Pohlmann, Kohlmarkt 
à Vienne. 

Mr. A. Aleksandrowicz Pharmacien à Cra- 
covie. 

Mr. P: Mikolasch Pharmacien à Lieopol. 


U Pate pectorale de raifort 4 | 
24 kr. 90 Centimes ` 


bei Schaitter 
goji in MzeSzów, 


czyz PERO REZEAC HZ 


(6) 


| in Andrychau Hr. H. 
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BORNZUBUBECES 


dla komi, bydła rogatego i owiec 
od wiedeńskiego głównego towarzystwa ochrony zwierząt 
udzieleniem medalu centralnego, a od wysokiego protektora 
towarzystwa mnichowskiego, J. Kr. Wys. księcia Adalberta 
Bawarskiego udzieleniem medalu tegoż towarzystwa, jak- ró- 
wnież na ostatniem ogólnem zgromadzeniu paryzkiego towa- 
rzystwa ochrohy zwierząt na dniu 27 maja 1858 r. medalem 
paryzkim zaszczycony, okazał się w skutek kilkoletnich do- 
świadczeń publiczności gospodarstwem wiejskiem trudniącćj 


się zawsze skutecznym 


U Komi: w chorobach gruczołów i gardzielowych, na kolkę w: boku, ochoty do jadła, a szczegól- 
nićj, aby konie z pełnym ciałem i ogniste utrzymać. 

U bydła rogntego: przy podoju krwistym i nadymaniu się krów (w pokośniku), w podoju ską- 
pym lub złym, gdzie przez użycie tego proszku mleko nadspodziewanie przybywa i 
poprawia się, przy cierpieniach płucowych; również okazuje się, użycie tego proszku 
bardzo korzystnem podczas cielenia się krów, i słabowite cielęta jego użyciem wido- 
cznie się poprawiają. 

U owiec: do uchylenia wąsacza, motylicy i we wszelkich cierpieniach systemu brzuchowego, po- 
wstałych z braku czynności. ź 

Paczka wakąpa KA funta 24 kr. 1Y, funta 48 kr. m. k, 
M$"Ten prawdziwy Proszek Korneuburgski utrzymują Guy 
ME w KRAKOWIE p F. J. Kirchmajer i Syn. BE 
PETTIR BL Warszawie p. Władysław Benadowski. 

w pteka pod złotym Lwem. w owie p. M rz. w . 

w Bilsku p. S. A. Stanko aptekarz, w Myślenicach ty maeri N w p praia Jia Jaia r AAA 

w Boohni p. Paweł Niedzielski. w Nowym-Targu p. L. Kamioński. w Tarnowie p. J. Jahn. 

w Brzeżanach p. J. Margulite. w Now.-Są0xu p. Kosterkiowios wdowa. w Tarnopolu p. A. Morawotz. 

w Ozernioweach p. J. Schnirch. w Przeworsku p. 8. Keller. ka p. ©. Latinik. 

w Kołomyi p. Wolf Kupfermątt. w Przemyślu p. aidotsohka i dyn. w Wadowicach p. A. Foltin. 

w powie P: mr raain BEN A gagh = gg w 0 oz p. B. Wontorek wdowa, 

. U. e z +. J. BONALTTOr. odrębej 

w Leżajsku p. J. Iirschfold. w Rozwadowie p. Karol Marooki. paN slomacukach RE w 


EF Ostrzeżenie. Wsiętość Korneubur a pros u pokywnego i leczącogo dla bydła, spowodowała wiole 


(Ę 8 
Ę AJŃ 


zk 

naśladowań, nawet mia te, nazwiskami naszomi opatrzone, w po 
sprzedaź przechodzić zaczynają, przeto widzimy się być spowodowani ą 
strzedz, iż one z w bem naszym mie wspólnego nie m prze- 
upraszać, by panowie ekonowowie przy kupowania tego proszku uwagę x ają, i oras 
m poncz hz Boż bosny godło F eki obwedow zatem pie= 
m w języku niemiec wyrażone, tudzież pewyż znajd burg- 

powy aj ujące się trzy medale Ba- 


TODA AVALATNOVA DO 


pana lekarza od zębów el. Gie Poppa, I 
w krótce po jéj wynalezieniu z ogólnóm uznaniem przyjęta, uzyskała dotąd coraz wię- 
cćj wzrastającą fat wadi że ją teraz, nie narażając się na obwinienie o przesadę jako 
ze wszystkich dotychczas znanych popularnych środków na zęby, tak krajowych uko i 
zagranicznych jako najbardzićj poszukiwaną nazwać można. Lecz też i żaden Środok nie 
znalazł dotąd przez takie liczne i niepodejrzane uznania, nawet z najwyższych stanów 
uwadze publiczności jak najmocenićj poleconym, jak Woda do ust Poppa, którćj własno” 
ści do czyszczenia i konserwowania zębów, jakotóż do najdobitniejszego wzmocnienia dziąseł 
stokrótnie doświadczone w osobie jednćj z pierwszych naszych znakomitości lekarskich jak 
najmocniejsze zaręczenie otrzymały, jako to w swoim czasie często czasopisma ogłaszały 
Do najważniejszych zalet tego w najpojedyńczejszy sposób używać się mającego śro- 

dka kosmetycznego należy to, że oprócz utrzymania ust i szczęki w czystości, każd 
nieprzyjemny odór wszelkiego rodzaju na zawsze wydala, już nastąpione aleja ininda, 
oraz wzmocnienie chwiejących się zębów wspiera, i ogólnie przy częstszem użyciu za 
pobiegający wpływ przeciw wielom powstającym słabościom zębów wywiera, które tak 
wielkićj ilości ludziom, szczególnie w podeszłym wieku dokuczają. O ile WODA ANA- 
TERYNOWA do UST Poppa przyczynia się do złagodzenia, a często i do zu- 
pełnego uchylenia reumatycznych słabości, lub takich, które z dziurawych zębów 
powstają, uznało już z wdzięcznością tysiące pacyentów, którzy w nićj ratunku szukali 
Tę Wodę Anaterynową do Ust mają do sprzedania: : 
in Krakau Hr Tomas Gorecki ud Hr. Josef Jahn. 


in Lemberg Hr 0. F. Milde und der Apotheker Hr. 
Unger. - | in Rozwadow Hr. C, Mar Laneri. 


Ces. król. uprzyw. 


(135-12) 


» Bielitz „ C- Schaffran. | „ Rzeszów Ig. Schei 
, » Bochnia n Const. Solik. „ Sambor k Du ceb Mal 
A] 1, Brody „ Apoth. Deckert. „ Sanok » Jaklits. ri 
Zi ” paeran 3, Rak A Paech, Zach » Ruy) pa Apoth. Sidorowicz 
zerniowitz » „ Hr. Zacharyasiewicz.| „ Tarnopol i NET, i 
MaR gapę Ap oth. Her og. aryasiewi 3 Tarnów . >.<: und Hr. A. Morawetz. 
» Dobromil © » A Krotowski. » islau i i 
„ Jaroslau  » Igo. Bajan. | x PGE dj) und Hrn 
„ Kołomea  » 1: Zacharyasiewicz. » Zaleszczyk Kodrębski et Com 
» Przemyśl: =n Machalski. k » Złoczow Apoth. Pettesch P: 
» Przewor k » Apoth. Janiszewski, badać 


SPOSTRZEŻENIA _ METEOROLOGICZNE. 


wys. bar. | stan ciep. | wilgotn. ` 
je w lin. par.| podłag | powietrza i kieranok stan Zjawiską ka ciepła 
lo Kr a| Rosumara| względna | "stępnie Wiatru | NIEBA napowietrzne qgu dnia 
; od 
i ; r ; = Fae 1 średni ; BALA 806 
ws 
14 6 81 x odnii słaby » ; 10°09 420 '2 


